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Zwyczajne ogłoszenia za jeden wiersz petitowy albo jego 
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Komunikaty prywatne umieszczone po zapiskach kronikar­
skich i w rubryce Nadesłane za jeden wiersz petitowy 20 h. 
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Bękopisów nie zwraca s ę
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Pojedyńcze numery: ,,Gazety Samborskiej" nabywać można w Administracyi, tudzież we wszystkich ajencyach sprzedaży dzienników,
w księgarni p. Stoncla i w głównej trafice p. Raaba w Samborze.

Dział gospodarczy.
Kołka Ziemian.

Dnia 8. lutego 1907. r. odbył się w Przemyślu 
zjazd „K ółek ziam;an“ . Ożywione obrady pod przewod­
nictwem księcia W itolda Czartoryskiego z Pełkin, trwały 
od południa do wieczora. Oprócz narad nad ważnemi 
sprawami bieżącemi, uchwalono wspólny statut, który 
po zatwierdzeniu przez Namiestnictwo obowiązywać 
będzie wszystkie K ółka w kraju, które dotychczas miały 
więcej charakter prywatny. S tatut ten przedewszystkiem 
obowiązuje członków do solidarnego działania a mniej­
szość poddawać się musi uchwałom większości.

Ponieważ Kółka ziemian obok działalności głów­
nie rolniczo-ekonomicznej nie wykluczają zajmowanie 
stanowiska w sprawach społecznych,, przeto zespolenie 
grona ziemian w kierunku jednolitej akcyi może w 
obecnych czasach mieć doniosłe znaczenie. Kółka zie­
mian mają tworzyć zjednoczenie tych obywateli, którzy 

•uznają potrzebę ochrony własności ziemskiej, koniecz­
ność przeciwdz ałania handlowi ziemią, dzikiej totalnej 
parcelacyi, zwalczania i potępienia poruczania majątków 
ziemskich nienarodowym jednostkom, czy to przez sprze­
daż, czy w drodze dzierżawy.

Kółka ziemiańskie stoją na stanowisku ścisłego 
współdziałanie z Towarzystwami rolniczemi i Kółkami 
włościańskiemu Przyjmowanie na członków odbywa się 
balotem; w stowarzyszeniu tern mniej zależy na ilość 
członków, jak na skupieniu ziemian, zawodowych gospo­
darzy i właścicieli ziemskich, którzy ponad zyski, jakie- 
by im parcelacya lub wydzierżawienie spekulantowi 
przynieść mogły, stawiają obowiązek utrzymania obsza­
rów dworskich w rękach wykształconych rolników i do­
brych Polaków — i którzy nie rezygnują z misyi kultu­
ralnej i narodowej, jaką posiadanie ziemi nakłada.

Z reguły nie opłacają członkowie Kółek żadnych 
wkładek, tylko w razie uznanej uchwałą Kółka potrze­
by, wpłacają wszyscy solidarnie odpowiednie kwoty, 
przyczem repetycya odbywa się w stosunku do podatku 
osobisto-dochodowego. Zebrania okręgowych Kółek 
odbywają się kolejno u członków, zjazdy Kółek w więk­
szych miastach. Całena stowarzyszeniem kieruje „Komitet 
K ółek“ złożony z przewodniczących i sekretarzy Kółek 
okręgowych.

S tatut obejmuje szereg środków i sposobów, które 
zdążają do wytkniętego celu. Między innemi zaznaczyć

tu wypada wzajemne zwiedzanie i krytykę gospodarstw, 
wzajemne udzielanie rad i wskazówek, wpływanie na 
młodzież ziemiańską w kierunku wyrabiania "w mej mi­
łości do ziemi i ochoty do pracy na roli.

Młoda ta  organizacya składa się obecnie tylko 
z kilku Kółek w środkowej Galicyi. Najruchliwszemu 
są Kółka okręgu Jarosławskiego i Przemyskiego. Obec­
nie zawiązuje się Kółko ziemian w okręgu Rzeszowskim, 
którego skład rokuje dobre powodzenie. X . Y .

Uwaga. Ziemianie, którzyby pragnęli zapoznać 
się z tą organizacyą i założyć Kółko w swej okolicy, 
mają zażądać objaśnień u sekretarza Kółka jarosław­
skiego p. Jerzego Turnaua w Mikulińcach p. Kańczuga, 

(Rolnik, num. 10. z 1. marca 1907).

Z  Oddziału c. k. gal. Tow. gospod. w Samborze, 
W kładki za r. 1907. w dalszym ciągu uiścili następu­
jący członkowie: 46) H oth Jakób 4. K ., 47) Grzegorz 
Kulczycki Zyhajło, 48) Stanisław Frankiewicz 10. K ., 
49) Kółko rolnicze w Kahr.owie 4. K . i tyt. wpisowe­
go 4. K ., 50) Kółko rolnicze w Burczycach nowych 
4. K . i tyt. wpisowego 4. K ., 5 l)  Ks. Józef Strzelbi- 
cki 4. K ., 52) Byrka Wawrzyniec 4. K ., 53) Czajkow­
ska Natalia 4. K . i tyt. wpisowego 4. K ,, 54) Iwań- 
czyszak J a n  4. K ., 55) Ks. Jan  Lityński 4. K . i 56) 
Kółko rolnicze w Strzałkowicach 4. K . i tyt. wpiso­
wego 4. K . Z tyt. dodatku na wydawnictwo „Rolnika11 
uiścił nadto p. Stanisław Frankiewicz z M anasterca 
kw. 4. K .

Kortspondencya Rady Oddziału c. k. gal. Tow gosp. 
w Samborze.

Do P. T. Zwierzchności gminnej w Strzałkowi­
cach. Upraszamy uprzejmie o zawiadomienie członków 
tamt. gminy, że stacya subwenoyjna p. Franciszka Ziem­
niaka na Powodowej otrzymała od Komitetu w dniu 
7. b. m. nowego l ’/2 rocznego reproduktora rasy Olden­
burskiej z obory zarodowej ze Stubna, który jako li- 
cencyonowany i odpowiadający przepisom hodowlanym 
rejonu, przeznaczonym jest do poprawienia rasy bydła 
włościańskiego na Powtórnej, Powodowej i w Strzałko­
wicach.

Z  F ilii Towarzystwa chowu drobiu w Samborze.
P. Natalii Czajkowskiej w Jaworze przyznaną zo­

stała stacya zarodowa kur rasy Langshan, które wysła­
no opłatnie do stacyi Turka nad Stryjem w dniu 15. 
marca 1907.

W miejsce zwiniętej zarodowej stacyi kur rasy 
Plymoutk-Roch utworzoną została w dniu 10. marca 
nowa, centralna stacya kur rasy Bramaputra.

Zarząd centralnej stacyi w Samborze przyjmuje 
zamówienie na jaja wyborowe kur Minorek, Kukułek, 
Zielononóżek, Langshanów i Bramaputrów.

Z ruchu przedwyborczego.
Komisya wykonawcza Rady narodowej ogłasza 

następujące sprawozdanie:
Na posiedzeniu Rady narodowej z dnia 10. b. m. 

wybrano komisyę wykonawczą z 10. członuów. Należą 
do niej: Prezes, 3. wiceprezesowie, oraz p. p.: dr. T a ­
deusz Skałkowski, Stan. Biega, dr. Ludwik Rydygier i 
ks. Adam Wesolińsp. Poseł dr. Lówenstein z powodu 
nawału zajęć zrzekł się godności członka komisyi wy­
konawczej, która jednakże zastrzegła sobie prawo od­
woływania się do jego rady w kwesfyaeh. dotyczących 
przedewszystkiem ludności polskiej wyznania mojżeszo- 
wego i zapraszania go w tym celu na swoje posiedze­
nia, ilekroć okaże się tego potrzeba.

Następnie przeprowadzono ogólną dyskusyę co do 
sytuacyi w kraju. Uchwalono wezwać komitety powia­
towe i miejskie, aby w ciągu dwu tygodni ustaliły kan­
dydatury w poszczególnych okręgach i odpowiednie 
wnioski przedłożyły Radzie narodowej.

Wreszcie na podstawie referatu wiceprezesa R. 
N. Rayskiego a zgodnie z uchwałą zjazdu delegatów 
z okręgu wyborczego wiejskiego Sądowa-Wisznia, Rud- 
ki-Starasól-Sambor-Komarno zatwierdzono jednogłośnie 
kandydaturę p. K arola Surówki (naród, demokraty) na 
posła, zaś ks. Józefa Watulewicza, rz. k. proboszcza z 
Felsztyna na zastępcę z tego okręgu.

W edług informacyi otrzymanych od naszych ko­
respondentów z miast do okręgu wiejskiego Sambor— 
Rudki należących, kandydatura p. Karola Surówki na­
trafia na silną opozycyę zwłaszcza wśród włościan z po­
wiatów sądowych: Samborskiego i komarniańskiego a
a także i rudeckiego, którzy oświadczyli, że nie urzęd­
nik, lecz gospodarz, rolnik, najodpowiedniejszym byłby 
dla nich kandydatem.

Z  ruchu przedwyborczego ruskiego.
W okręgu wiejskim, czysto ruskim: Stary Sambor-

& \ c \ i e x i & o r §  \  e u a u .
Odczyt, wygłoszony 19. listopada 1905. w Brodach.

(Ciąg dalszy.)

Zdaw ać się może, że bez ty ch  złotych gwiazd, 
bez kw ietnych  dolin, bez w onnych w iatrów , m gły 
porannej, bez tajem niczych dźwięków natury  nie mo­
g łaby  istnieć, nie m ogłaby śpiewać w duszy poety. 
P ieśń je s t dla Eichendorffa jednym  z akordów me- 
lodyi wszechświata, czysta, pogodna, naw et w bo­
leści nosząca rozkosz tęskno ty  i żalu.

L ub i m alow ać miłość, sy tą  spokoju i szczęścia, 
k tó rą  oddycha człowiek, tak  jak  się oddyoha kw itnącą 
wiosną ziemi: Jego  kochanka ma w sobie dużo pięk­
n a  z kw iatu , z słońca, z woni i możemy wierzyć, że 
kocha ją  dlatego, iż: „z tęczy wyszła i potoku
piany".

P rzypatrzm y się jego  duszy w zetknięoiu z ży­
ciem , k tó re go otacza. Jak o  rom antyk  lubi uciekać 
od religijnego, politycznego i tow arzyskiego zam ętu 
"w kra j daleki, w  dobry, s ta ry  czas chrześciańskiego, 
rycerskiego średniowiecza, do kam iennych grodów

i sam otnych kaplic, w św iat baśni, gdzie przez mrok 
czarownych nooy bieleją m arm urow e posągi. Nie 
należy jed n ak  myśleć, że idealizuje dawne, dobre czasy.

Są one dla niego jedyn ie  jakiem ś wspom nie­
niem, jakąś przeszłością, k tóra może nigdy nie is t­
niała, albo którąśm y przeżyli kiedyś w łonie ducha 
wszechświata. Jakżeż inaczej odtw arzał U hland wie­
ki dawne! R ycerska jego dusza rwała się ku zaku­
tym  w zbroje paladynom  K arola W ielkiego, ku bo­
haterom  średnich wieków, ku bojom w obronie w ia­
ry  toczonym, zdobyw anym  zamkom i miłości pro- 
wansalskich trubadurów  i w odtw arzaniu mocą wy- 
obraźni w ielkich czynów je s t epiczny i plastyczny, 
przytem  naw skróś narodowy. E ichendorff natom iast 
siebie przenosi w m inione wieki, daleki od uwielbie ■ 
nia krwawych, choó pełnych żywiołowej potęgi lat, 
w k tórych  serce ludzkości biło pełnią życia, nie 
wtłoczonego jeszcze w łożysko praw  etyk i społecz­
nej, przez p ryzm at pogodnej, m arzycielskiej duszy 
widzi św iat daw ny. L iryzm  je s t duchem  jego  romanc, 
m ających charak ter ogólny, jego w ieki średnie nie 
są ani w iekam i W ielanda, kiedy ziemię zaludniały 
elfy i nimfy, smoki czuwały na straży  porw anych 
królew ien, kiedy p tak i mówiły, a karzełkow ie k ró ­

lowały w pieczarach, zasypanych złotem  i drogim i 
kam ieniam i.

U Eichendorfta św iat nadzm ysłow y gra m ałą 
rolę: sm utne m niszki, błędni rycerze, rem iniscencya 
z Bńrgera o porwanych dziewicach, obłąkani g ra jko ­
wie przewijają się przez jego romance. A  wszystko 
oprom ienia cicha melancholia, k tórą  poeta n ito  ca­
łun  rozściela nad  całą przeszłością.

Zakres j  go natchnień nie jest szeroki: jego
poezya patryotyczna nie gubi się w abstraktach; 
kilka lat, spędzonych w obozie, w służbie wojskowej, 
wywarło na niej swe piętno. M iast ja k  A rnot i Kor- 
ner zagrzewać do boju płom iennem i pieśniam i, a po­
tem  śpiewać hym ny wolności, m aluje poezyę żyoia 
obozowego: barw ne chorągw ie na nam iotach, tłum  
rycerzy przy pełnych puharach m arkietanki, nocne 
straże. (C. d. n.)

L IS T A  W Y B O R C Ó W  do R ad y  państ. z in. Sam bora jest w druku. 
Wcześniejsze zamówienia przyjmuje drukarnia Schwarza i Trojana w Samborze.
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Turka-Drohobycz, oprócz wymienionych w poprzednim 
numerze naszego pisma kandydatów; dr. Józefa Kru­
szyńskiego i dra Siokały ubiegają się o mandat; n. p. 
prof. dr. Dniestrzański a na zastępcę poseł Staruch i 
socyalista Semen Wityk. W  tym samym okręgu pragną 
być nadto wybrani nacyonalni demokraci księża; B a­
czyński, Jaworski tudzież moskalofil dr. Werhun.

W okręgu miejskim Drohobycz-Turka-Skole po­
jawiła się kandydatura nac. dem. dra Jarosław a O le­
śnickiego i rusofila dra H . Iskrzyckiego.

W  okręgu polsko-ruskim: Sambor-Rudki, oprócz 
ks. Stefana Onyszkiewicza i dr. D. Stachury jako za- 

iwiła się dotąd żadna inna kandydatura 
ruskich.

sił
dniu

stępcy, nie z; 
ze stronnictw

Korespondencye.
Głos z powiatu.

Korespondencyę umieszczoną w Gazecie Sambor­
skiej z dnia 10. b. m., odnoszącą się do kandydatury 
poselskiej z okręgu wiejskiego Sambor-Rudki, Sądowa 
W isznia-Starasól-Komarno — uzupełniamy w sposób 
następujący:

Z  niezbadanych przyczyn znudziła się służba 
rządowa inspektorowi podatkowemu p. Karolowi Su­
rówce, który od dłuższego czasu zażywa urlopu. Wolny 
swój czas poświęcił na ubieganie się o m andat do rady 
państwa. Sam więc pozawiązywał komitety lokalne z 
ludzi mu przychylnych i zwoływał wiece, nie dopusz­
czając nikogo, ktoby jemu mógł być przeciwnym i na 
kwestyę wyborczą zdrowo i bezstronnie się zapatrywał.

Zapał swój do mandatu posunął tak dalece, że 
na wiec w Rudkach w połowie lutego b. r. zwołany, sam 
osobiście wpuszczał do sali Sokoła tylko swoich zwolen­
ników, a trzymającemu straż policyantowi wydał rozkaz 
oddalić osobę dość poważną i na ogólny szacunek 
zasługującej, za co zosłał do sądowej odpowiedzialności
pociągniętym.

N a wiecu 5. b. m. w Rudkach urządził sobie p. 
inspektor Surówka także scenę z samych swoich pople­
czników i swoją kandydaturę przeforsował.

Jego kandydaturę popierają posiadacze większych 
posiadłoś;!, którym on różnorodne świadczy usługi, a 
marszałek powiatowy p. hr. Skarbek a postawił jego 
wybór naw etjna ostrzu miecza.

Czy wykluczenie wszystkich innych możliwych 
kandydatów od ubiegania się o tak zaszczytny mandat 
i ograniczenie swobody wyborczej, a używanie formal­
nej pressyi i narzucanie niepularnego kandydata, którego 
wyborcy pod każdym względym wyegzaminować są 
uprawnieni, wyjdzie na pożytek p. Sóruwce, okaże nam 
nie daleka przyszłość.

Obecnie jak najmocniej protestujemy przeciw ta­
kiemu bezprawnemuj postępowaniu i gwałceniu swobody 
wyborczej i również żądamy ponownej swobodnej i 
etycznej akcyi wyborczej.

Wyborcy powiatu jRudeckiego.

Bo kiedy ciało strudzone spocząć musi i nowych 
nabrać do pracy, wtedy przychodzi czas, żeby o 

roboczym zapomniawszy, pokrzepić się, ocucić 
i choćby przestać myśleć o kołowrocie wiecznym za­
robku, zysku i straty. I  wtedy chłop znajduje jedną 
swą rozrywkę: karczmę.

Czyż więc ta  karczma ma mu być wypoczynkiem, 
szlachetnem miejscem rozrywek i pobudzeń ? T a  myśl 
każe nam młodym, pracującym na tern polu, a chętnym 
i zdolnym do poświęcenia, gdzieby tego trzeba było, 
zakładać teatry włościańskie. To środek, który chłopom 
nowe da widnokręgi i może zbudzi ich dusze!

Brak nam jednak do tego funduszów. I  tu apelu­
jemy do całego społeczeństwa polskiego, ufni, że nam 
pomoże, pamiętni, że społeczeństwo to, dobra narodu 
całą duszą pragnie i nie chce, żeby się młodzi u progu 
swych zapałów rozczarować mieli. Niech każdy ofiaruje 
dochód jednej swej godziny w miesiącu ! Wszak 
wydajemy na swoje rozrywki!

Lwowski Zarząd akademickiego K oła T. S. L, 
staje wobec społeczeństwa polskiego z prośbą. Prośba 
ta, to jednak tylko przypomnienie powinności, zwrócenie 
uwagi na tę konieczność, którą każdy, co o narodowoś­
ci i jej celach mówić umie, zrozumie i oceni. Jeżeli 
przy każdej sposobności obejść się nie możemy bez 
wielkch słów „przez lud do ojczyzny," może stać nas 
będzie i na czyn, a choćby mały, lecz cząstką swoją 
budujący całość. Niech me będzie między nami tych, co w 
bujnej fantazyi wielkie snuć obrazy przywykli, a s ta ­
nąwszy przed faktem, boją się przyłożyć ręki nieśmiali, 
a może... skąpi!

więcej

Łaskawe zgłoszenia przyjmuje Zarząd akad. Koła 
Tow. Szkoły ludowej we Lwowie (Pasaż Mikolascha).

Wiadomości bieżące.

O D E Z W A .

ludu
jeśli

trafiamy 
się dziś

Jeżeli przy oświadomianiu naszego 
na przeszkody nie do przezwyciężenia, 
jeszcze spotkać możemy z dzikością i grubą ciemnotą, 
której nie przedrzeć słowem ni wskazówką — jest to 
powodem wszelkiego braku podniet ze strony duchowej. 
I  trudno kiedy dzień cały pracuje ciało chłopa fizycz­
nie i trudem swoim zupełnie go absorbuje, a umysł i 
duch, jak ta odłogiem leżąca rola czekać musi darmo 
na ziarno choćby zmarniałe,*1 choćby^przypadkiem wia­
trem tam rzucone, jakże wybujać nie mają instynkta 
podniecane energią fizycznej potęgi, a mając jedno 
ujście —  jak im nie zwyrodnieć ?

Walne Zgromadzenie członków poi. gimn, Tow. 
„Sokół" w Samborze odbędzie się w sobotę, dnia 23. 
b. m. o godz, 7., a względnie o godz. 8. wieczorem.

Przeniesienia. Namiestnik przeniósł inżyniera pow. 
Stanisława Szulca z Sambora do Lwowa a inżyniera 
Adolfa Schneidra ze Stryja do Sambora.

Z obrony krajowej. Podpułkownik 33. p. p. W in­
centy Baar, b. komendant tut. batalionu obr. kraj. za­
mianowany dowódzcą 12. p. p.

Sekcya odczytowa Związku społeczno-katolickie­
go w Samborze urządza dziś. w niedzielę, dnia 17. m ar­
ca. w sali Sokoła uroczysty wieczór, z którego czysty 
dochód przeznaczony jest w części na założenie czytel­
ni dla Związku społeczno-katolickiego, w części zaś na 
budowę domu Leona X I I I .  Program wieczoru nastę­
pujący: 1) Odczyt o Związku katolicko-społecznym wy­
głosi p. dr. Prane. Sobolewski. 2) Kółko amatorskie 
„Gwiazdy" odegra obrazek wiejski w 1. akcie Grego- 
rowicza p. t.: W erbel domowy" i 3) To samo Kółko 
odegra w końcu sztukę ludową ze śpiewami Anczyca 
p. t. „Łobzowianie". Początek o godz. 6. wieozorem.

Egzamin dojrzałości w gimnazyach. Pisemne eg- 
zamiua dojrzałości rozpoczynają się w b. r. we wszyst­
kich szkołach średnich w dniu 13. maja. Ustny zaś e- 
zamin rozpocznie się w dniu 24. maja b. r. w gimna- 
zycm w Bąkowicacb pod Cliyrowem, w dniu 20. czerw­
ca w Drohobyczu a w dniu 24. czerwca w Samborze.

Urząd pocztowy Kranzbergu upoważniany został 
rozporządzeniem Dyrekcyi poczt, telegrafów we Lwowie 
do utrzymywania listonosza, z codzienną ekspedyoyą 
dla gmin Hordynia szlachecka, Hordynia rustykalna i 
i Siekierczyce.

Z powodu wyjazdu prezesa Oddziału c. k, gal. 
Tow. gospod., p. Stefana hr. Komorowskiego do Men- 
tony, przewodnictwo Oddziału Samborskiego objął z 
dniem 10. marca 1907. wiceprezes, p. Tomasz Ujejski.

Pod kierownictwem lwowskiej stacyi botanicz- 
no-rolniczej urządzony zostanie w b. r. w Bilince, 
majątku p. Teofili hr. Komorowskiej zakład reprodukcyi 
nasienia kartoflanego, w którym czynione będą także 
doświadczenia w kwestyi wyboru i uprawy najodpowied- 
nielszych gatunków ziemniaków.

Sprawozdanie skarbnika „K oła panien" T. s . L. 
Po zamknięciu rachunków z rautu urządzonego stara­
niem K oła panien w dniu 3. marca br, ogólny dochód 
wykazał kwotę koron 725*86., rozchód kw. K . 321*14. 
Pozostała kwota K. 404*72. jako czysty dochód, zo­
stała przesłaną do głównej kasy T, S. L. J. Tabeński.

Na budowę kaplicy na cmentarzu złożyli W . P . 
Wiktorya Wójcicka 10. K „  Karol Wójcicki 4. K ., 
Zuzanna Kulisch 20. K . Za łaskawy dar składam szcze­
rą podziękę „Bóg zapłać". Ks. Rabiej.

Teatr p. Gabryeli Zapolskiej po odbyciu we Lwo* 
wie kilkunastu prób do przedstawienia głośnej sztuki 
p. t. „Moralność pani Dulskiej" rozpoczął tournee ar­
tystyczne w dniu 14. b. m. w Przemyślu, skąd następ­
nie udał się do Jarosławia, a dziś 17. b. m. do Rze­
szowa, później zaś do Tarnowa, Nowego Sącza, Jasła  
i Sanoka, aby przedświąteczną swą wycieczkę zakoń­
czyć odegraniem tejże sztuki w dniu 24. b. m. w Sam­
borze. Artystki i artyści zaangażowani przez p. Zapol- 
ską wyuczyli się ról tak sumiennie, iż grają bez sufle­
ra, a grają z taką werwą i zapałem, jaki jedynie tylko 
pod reżyseryą tak znakomitej artystki wśród personalu 
rozbudzić się może. Rolę ciotki Juliasiewiczowej objęła 
była artystka teatru krakowskiego p. Sznage, inne zaś 
role powierzyła p. Zapolska wybitnym siłom, o których 
wysokiej wartości artystycznej słynna ta  artystka jako 
autorka sztuki w czasie prób najlepiej przekonać się 
mogła. Za przychylność jaką p. Zapolska okazała Sam­
borowi przez wstawienie go do programu wycieczkowe­
go, odwdzięczy się publiczność nasza szczelnem zapeł­
nieniem sali Sokoła, która podobnie jak podczas wy­
stępów Kamińskiego nie będzie mogła pomieścić wszyst­
kich wielbicieli niepospolitych talentów artystki i autorki.

Dalszy ciąg rozpraw wyznaczonych na 1. kaden- 
cyę Sądu przysięgłych w Samborze: Dnia 23. m arca 
b. r. rozprawa z Antonim Dchowicz z Uherec zapła- 
tyńskieb osk. o zbrodnię zgwałcenia i przekr. z §. 411 
i rozprawa z Janem  Łopuszem z Uherec oskarż, o zbro­
dnię zgwałcenia. Przewodn. p. r. Graf, a wotantami p. 
p. Malarkiewicz i Donicht. Protokolant p. Rysz. K ry ­
nicki. Dnia 26. marca rozpra va z Kościem Neczypor 
i 15. tow. o zbrodnię kradzieży. Rozprawa ta  potrwa 
4. dni. Przewodniczącym będzie p. r. Malarkiewicz, za 
stępcą p. r. Donicht, a wotantami p. p. radcy G raf 
Bereźnicki. Protokolant p. R. Krynicki. (C. d. u.'

W skutek zabiegów Związku gal. przemysłu 
fabrycznego we Lwowie popartą została przez Dyrekcyi 
poczt, z telegrafów petycya tu t. Magistratu w sprawi* 
uwolnienia gminy miasta Sambora od żądanego nad­
datku w kw. 2000. koron na budowę linii telefonicznej 
Sambor- Drohobycz i jest nadzieja, że prośba ta przez 
Ministerstwa handlu i skarbu przychylnie 
zostanie. załatwioną

Nic gorszego i trudniejszego, ja k  w tak  małem 
środow isku życia, ja k  Sambor, pisać tygodniów y prze­
gląd. Człowiek zabiera sięuraz, drugi do biały-ch kar 
tek  papieru, które przed nim  Jeżą , i dopraw dy nie 
znajduje£tem atu do pisania. Nie znaczy to jednak, 
ażeby tydzień m inął bez jakichkolw iek zdarzeń, lecz 
są one tak  pospolite, tak  pow tarzające się, że prze­
chodzi nad niem i' do porządku dziennego, jak  R ząd 
nad uchw ałam i Sejmu krajowego. ,

Zdawało się, ż e 'ru c h  przedw yborczy ożywi nie­
co um ysły, podniesie tem peratu rę działań — ale i z 
tej strony zawód. Sądziłem, że możo wiosna zmieni 
to ospałe położenie, a le 'ja k  n a 'z ło ść  zima nie m yśli 
ustępować. W ięc co robić w takim  podłym czasie ?

Oddać się chyba kontem placyom  re lig ijnym  i 
zrobić obrachunek sum ienia. U f ! to  zaciężko!

Z anadto  dużo w spom nień z karnaw ału, którzy 
chociaż kalendarzow o skończył B ięl7. lutego, jed n ak  
trw a dalej. Dowód chyba n a  to dostateczny. Ogólno 
akadem ickie stow arzyszenie Życie, do którego podo­

bno i Polacy należą, urządziło w zeszłą sobotę w ie­
czór z tańcam i. Je s tto  bardzo sm utny objaw, jeżeli 
należący do stow arzyszenia Polacy obrządku rzym- 
sko-kotolickiego zgodzili się na to, ażeby wielkim 
poście urządzać bale m askowe z tańcam i — ale tem 
gorszym  i bardziej potępiania godnym  je s t  fak t, że 
inni, jako nieczłonkowie, starali się o te  zaproszenia 
a naw et na wieczorku tańczyli ! !

S tow arzyszenie „Życie", składające się z człon­
ków wrogo usposobionych d la  narodowości polskiej, 
bo z m łodzieży syonistyczuej i socyahstycznej, już 
pi zez to samo dało dowód, że nie solidaryzuje się 
z młodzieżą polską, iż urządziło zabawę w wielkim 
poście, a więc w ozasie, gdzie każdy, szanujący się 
P  dak, o ile uznaje uczucia religijne, brać udziału 
w takiej zabaw ie nie może, czyli, ze w ydział ju ż  
z góry to mógł przewidzieć i celowo urządził bal 
nie w k a r n a w a l e ,  lecz w czasie postu. „Życie" w sta­
tu tach  ma być stow arzyszeniem  czysto naukow eni 
więc jako  takie, i uzurpujące robić nazwę „ogólno 
akadem ickiego" powinno było zaprosić na swój wie­
czorek całą młodzież akadem icką bez różnicy wy­
znań politycznych. Dlaczego tak  się nie stało? niech 
sobie każdy sam  na to odpowie! W idocznie Sam bor

Zapotrzebowanie wagonowe jagód jałowcowych.
Firm a G otthard Monreal w Vallendar nad Renem od­
niosła się za przewodnictwem dyrekcyi lasów państwo­
wych do Ligi pomocy przemysłowej o podanie adresów 
przedsiębiorców galicyjskich mogących dostarczać jej 
jagód jałowca w ładunkach wagonowych. Liga pomocy 
przemysłowej uprasza interesujących się tą  dostawą
0 zgłoszenie pisemne wprost do wymienionej firmy albo 
do biura Ligi pomocy przemysłowej we Lwowie (ul. Sło­
wackiego 1. 18.)

Korespondencja Redakcyi. Wny Pan L. R. w
Samborze. Cennej korespondencyi dla braku miejsea
1 spóźnionego nadesłania manuskryptu w niniejszym 
numerze umieścić nie mogliśmy, uczyniwszy to jednakże 
w przyszłym tygodniu.

musi być uw ażany za kopalnię złota, gdyż jak  afisze 
głoszą, to na drugą połowę m arca zapow iedzianych 
jest k ilka przedstaw ień tea tru  ludowego ze Lwowa, 
tea tru  prow incyonalnego Czajkowskiego, a jak  nie­
k tó rzy  opowiadają, ma także zjechać operetka lwow­
skiego te a tru  miejskiego. Czy nie zadużo grzybów  do 
barszczu?

W  praw dzie okrasą i a trakcyą tych  przedsta­
w ień są występy gościnne w ybitnych  naszych a r ty ­
stek, ja k  Siem iaszkowej i Stachowiczowej — ale za ­
wód dla przedsiębiorców możliwy, gdy się uw zględni 
czas przedśw iąteczny — a wiadomo że z próżnego 
n ik t nie naleje. Idem.

Pierwszorzędny Z A K Ł A D  P O G H / E B O W Y  Filipiny Bukietyńskiei
—  w SAMBORZE, n a  u s ł u g i  w  k a ż d e j  c h w i l e  d n i a  i n o c y .  j



GAZETA SAMBORSKA Nr. 11. z dnia 17. marca 1907

Wydział powiatowy L. 1019.

OBWIESZCZENIE.
Zamknięcia rachunkowe wszystkich funduszów i 

2ąkładów powiatowych za r. 1906. są w Wydziale po­
wiatowym w Samborze wyłożone na 14. dni i mogą 
°yć w tymże czasie przeglądane przez opodatkowanych.

Z W Y D Z IA Ł U  PO W IA T O W E G O .
W Samborze, 12. marca 1907.
Sekretarz: Zast. prezesa:

Michał Lambor. Ks. Herman Kulisćh.

NADESŁANE.
*

Do wynajęcia
Przy ul. lwowskiej 6. cały dom 

(na hotel) lub częściowo.
Wiadomość u Dra Rogalskiego, lwowska 10.

Dr. Alexander Ruczka,
były asystent polikliniki dentystycznej w Krakowie 

*pecyalista w zakresie chorób jamy ustnej i dentysta 

ordynuje już od g. 8 — 12 i od 2 - 4  - w  Saaaatoo- 
t z © , ?  E y n e k ,  kamienica P. I. Sznajdrowej 35

D E N T Y S T A 53

Dr. Ignacy Sandauer
ordynuje we Lwowie ul. Sykstuska 16.

Plomby złote i porcelanowe, zęby sztuczne, 
korony, mostki.

Znane z dobroci od lat wielu 
B u c i k i  dla Pań, Panów i Dzieci

O R A Z

kalosze Petersburskie
poleca n a j t a n i e j

Antoni Milewski w Samborze.
Zlecenia zamiejscowe uskuteczniają się odwrotną pocztą 

nie licząc nic za opakowanie.

OOOOOOOOOOOOOOOGOO o 
0 0 3  JOOOOOOOOOOOOOGO

Szkodliwość nikotyny usunięta.

pochłania nikotynę, a właściwie naukowo wyrażając się, 
tworzy z nikotyną związek ckemiezny nierozpuszczalny 

wilgoci i tej to właściwości -zawdzięczać należy, że 
nikotyna nie dostaje się do ust, a tem samem usuwa 
się jej szkodliwe działanie.

O dobroci i doniosłem znaczeniu tego preparatu 
świadczą rozpowszechnione tutki cygaretowe ze >Salve- 
solem “ — oraz uznanie, jakiem raczył mnie zaszczycić 
W  Pan Prof. D r. A . Mars.

W. P. Mr. W. Bełdowski w Krakowie.
Z przyjemnością donoszę W. Panu, że od czasu, jak uży­

wam Pańskiej waty „Śalvesol“ w cygarniczkach szklanych, nie 
doznaję przykrych objawów, które mi dokuczały skutkiem pale­
nia tytoniu. Wobec tego upraszam o nadesłanie mi za pobra­
niem pocztowem i t. d.

Lwów, 2 maja 1903. Z Wysokiem poważaniem
Prof. dr. Antoni Mars.

Oryginalny pakiecik „Waty Salvesol“ wystarcza na 
200—400. papierosów lub cygar. — 1000. tutek ze 
!,Salvesolem“ K. 2‘80. — 1. pakiecik waty „Salvesol“ 
30. lub 60. h. — 10. cygarniczek szklanych 1. K . 20. h_

W yroby te poleca:

Nakład przemysłowy wyrobów papierowych „N 0R IS“

Mr. W. Bełdowski, Kraków.
Do nabycia w Samborze u Altera Liebermanna. 

8888888888888888888

C K C O M W r tW w w
Nawet najwybredniejszych smakoszy potrafią zadowolić 

tutki cygaretowe

F R A M
22 w atą  „SalTr©sol“.

Bibułka zrobioną jest z najdelikatniejszych włókien liści 
morwowych, więc nic dziwnego, że pali się lekko i ró ­
wno, a dym jest łagodny i chłodny. Własności te pod­

wyższa jeszcze umieszczona w ustniku

,, Y 7 Ś 7 " S A L V E S O L “.
Nadaje się do tytoni lekkich, mniej do średnio moc­
nych wskutek swego nader delikatnego włókna roślin­
nego. Każdy palący tytoń, chcąc uniknąć zatrucia ni­
kotyną, powinien palić tylko w cygarniczkach szklanych 
Z watą „Salvesoł“. — Oryginalny,pakiecik „Waty Sal- 
vesol“ wystarcza na 200— 400 papierosów lub cygar. 
1000. sztuk tutek „F ran i“ 3. kor. — 10. cygarniczek 
1. K . 20. h. Pakiecik waty „Salvesol“ 30. lub 60. h.
Zakład przemysłowy wyrobów papierowych „Noris"

Mr. W. Bełdowski, Kraków.
Do nabycia w Samborze u p. Altera Liebermanna.

Znana od wielu lat 

P R A C O W N I A

kamieniarsko - rzeźbiarska
odznacz, srebrnym medalem na kraj. wystawie przem.

i główny skład pomników

Michała Bożejki
W SAMBORZE '

wykonuje pomniki z kamienia twardego i miękkiego, 
granitowe, syanitowe, labradorytowe i marmurowe oraz 
dostarcza takowych według podanych planów przez Sz. 

P . T. Odbiorców.
Przyjmuje ustawianie pomników i budowanie gro­

bowców — posiada również na składzie krzże żelazne, 
które na żądanie osadza na pomnikach.

Wogóle wykonuje wszelkie roboty w zakres arty­
stycznego kamieniarstwa wchodzące — jakoteż i roboty 
budowlane.

Za ceny umiarkowane i punktualne dostarczanie 
zamówień ręczy się.

Dodać należy, iż wyżwspomniana firma połączo­
na jest z koncesyonowanym

Zakładem pogrzebowym „Concordia",
który zajmuje się urządzaniem pogrzebów od najwspa­
nialszych do najskromniejszych.

Zakład oddany Sz. P . T. Publiczności na usługi 
każdego czasu — tak we duie jak i w nocy.

Wynagrodzenie umiarkowane — warunki również 
przystępne, gdyż Zakład zajmuje się urządzaniem po 
grzebów za spłatą należytości i w ratach miesięcznych 

Ponieważ Zakład pogrzebów „ Concordia" M 
Bożejki niejednokrotnie dał dowody rzetelnej obsługi 
ośmiela się podpisana firma prosić Sz. P. T. Publicz 
ność o dalsze łaskawe poparcie kreśląc się 
7 z szacunkiem

M ic h a ł  B o ź e jk o .

P IE M A

i n g e r  Co
Tow. Akc,

maszyn do szycia
otworzyła 11

F I L I Ę
w Samborze, przy ul. Kopernika I. 4.

Utrzymuje na składzie maszyny do użytku 

familijnego wszelkich celów przemysłowych i fa­
brycznych tudzież wszelkie części do m aszyn  

gły, nici, jedwab itp. najprzedniejszej jakoAci.

Filia : Wyłącznej sprzedaży na wschodnią GaliGyę

# > k r a jo w e g o  węgla kamiennego
z kopalń: Gwarectwa Jaworznickiego 

\  i J. E. Andrzeja hr. Potockiego we Lwowie

założona w dniu 1. lipca 1905 w Samborze Blich 1. 1 
pośredniczyć będzie w dostarczaniu powiatom :

Samborskiemu i starosamborskiemu Ę I  G - L  X
kamiennych w ładunkach (na razie tylko) wagonowych 
opłacone do stacyi kolei w Samborze po następujących 
cenach za wagon (o 10.000 Kg.) obow. od 1|9.'190'6.

I. W ęgle grube z Jaworzna 240 K. — h
II. „ kostkowe I. „ S34 „ — „
III. „ „ II. „ 226 „ — ,
IV. „ orzechowe I. „ 200 „ — „

V. W. orzechowe II. 190, K. — h. VI. Węgle miałowe 166 K. — h
Cena powyższych gatunków węgli z Jaworzna dla 

odbiorców z magazynu kolejowego w Starym Samborze 
wyższą będzie na wagonie o 10 K ., a węgli ze Sierszy 
o 7 K . 30 h. od ceny w Samborze. W  magazynie kole­
jowym Dublany Kranzberg cena każdego wagonu wyższą 
będzie od Samborskiej o 9'90 K . dla węgli z Jaworzna 
wreszcie dla stacyi Nadyby Wojutycze cena dla węgli 
z Jaworzna wyższa na wagonie od ceny w Samborze 

o 5. Kor. 10 h.

Łaskawe zamówienia przyjmuje dyrektor filii
_____________Stanisław Stefanowski.______________

Realność do sprzedania z wolnej 
ręki przy ul. Drohobyckiej, dom 
dwufrontowy z ogrodem i hi­

poteką przy głównym trakcie. 
Potrzebna gotówka 9000 . koron.

Bliższa wiadomość w drukarni Schwarza i T roja­
na w Samborze 5—4

NAWET ZDROWA MATKA,
dobra karmicielka, właściwie uczyni, gdy od czasu do 

czasu zamiast mleka z piersi da dziecku zupy z

mączki Gurgula,
przezto wzmocni swe własne siły i swój stan zdrowia 
poprawi. Przejście Karmienia dziecka z pokarm u matkina

MĄCZKĘ GURGULA
odbywa się prawidłowo z wykluczeniem wszelkiego 
niebezpieczeństwa. Przepis użycia do każdej puszki 

dołączony. 25

jl/LJI/dZfr (3 l? 0 £ * 5 E G O  W\ffflł(OH>lE

MMMMM©
Krajowe zastępstwo 
sprzedaży KAINITU

utrzymuje na składzie w realności 
pod 1. 1. na Blichu obok c. k. 
Sądu obwodowego w Samborze 
(sól nawozową)' kainit w cenie 
po 2 kor. 70 hal. za 100 klgr 

z workiem — i pośredniczy w do­

stawach całowagonowych dla P.T. 

Obszarów dworskich i gmin po­

wiatu Samborskiego.

• — a — — — <
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Adw. 
Dr. 

Bonharda
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' S A  K A S Z E L
kto się nie leczy, dopuszoza się 

powolnego samobójstwa
K A I S E R A

piersiowe karmelki
ekstrakt słodowy, bardzo sma­
czny wypróbowany przez le­
karzy i zalecany przeciw ka­
szlowi, chrypce, katarom, za- 
flegmieniu i katarowi gardła. 

A C I O  notaryalnie uwierzy- 
telnionych świadectw 

stwierdza skuteczność tego 
eczniczego środka. 20 — 30

T a c z k i po 20  i 4 0  hal.
F n s z k a  8 0  h a l.

u S.W. Langingera, i w aptekach 
pp J. Pank ewieza, H. Wohla i 
J. Lepiankiewicza w Samborze i 
w aptek. G F Tobiaszka i E.G. 

Raina w Drohobyczu.

Przez Wysokie c. k. Namiestnictwo 
koncesyonowane

Biuro p o d ró ż  
l i spedycyjne

Zofii Biesiadeckiej
O ś w i ę c i m ,  (dworzec) 

sprzedaje bilety okrętowe
I., I I .  I I I I . klasy

do Ameryki i Kanady
oraz bilety kolejowe amerykań­

skie i kanadyjskie.
Prospekty darmo i opłatnie.

Pomieszkanie
składające się z dwóch pięknych pokoi i kuchni z przy- 
należytościami i ogródkiem zaraz do wynajęcia. Bliższa 

wiadomość w głównej trafice p. A. Raaba.

Świeże nawozy sztuczne.
Dla członków Oddziału c. k. gal. Tow. gospod. 

po cenach nabycia:
Mączkę kostną (2. azotu, 12. kw. fosf.) po 12 

koron za 100 kg.
Superfosfat z czystych kości (* / ,—16) po II 

kor. — . h. za 100 kg.
dostarcza Sekretaryat Oddziału c. k. gal. Tow. gospod. 

Sambor, Blich I. 1.

Posiadacze losów
mogą za nie dostać pełny kurs dzienny i na życzenie 
tesame losy (t. j. tesame serje i numera) nabyć na 
dogodne spłaty miesięczne z prawem gry po złożeniu 
pierwszej raty. Losy gdziekolwiek zastawione wykupu­
jemy i dopłacamy do pełnego kursu dziennego, odstę­
pując je  na życzenie na spłaty. Prosimy zażądać 
naszego kalendarzyka bankowego, który przesyłamy 
darmo i opłatnie. Polecamy uprzejmie naszą firmę 

do wszelkich obrotów bankowych.
S C H l t J T Z  I  C H A J E S

Dom bankowy we L W O W IE , plac Maryacki 7.

l O O K a O O M K O O H B O O I
W kaźdem mieszkaniu najsilniejszą

wilgoć i grzyb I
usuwa się patentowanym snosobem zapomocą

od lat 10-ciu wypróbowanego

F

MICHAŁA ZIMMERMAN A
W  S A M B O R Z E

ul. Kopernika !. 2., filia ul. Przemyska I. 16.
poleca

na Święta Wielkanocne
szynki, kiełbasy, polędwice, wędzonki i w ogóle 
wszystkie wyroby w zakres masarstwa wchodzące

po cenach bardzo przystępnych.

Dla Kółek rolniczych ceny zniżone. 
Zamówienia z prowincyi uskuteczniam natychmiast.

Dziękując Szan. P. T. 
czasowe zaufanie upraszam 
i kreślę się
3

Publiczności za dotych- 
o d a l s z e  w z g l ę d y  

z poważaniem 
M ic h a ł  Z i m m e r u i a n .

W chlewni zarodowej na Powodowej
są do nabycia po umiarkowanej cenie:

4. loszki kilkumiesięczne
i 6. sztuk prosiąt młodszych (knurki i loszki) 
rasy Yorkshire. — Bliższa wiadomość w sekre- 

taryacie Oddziału c. k galic. Tow, gospod.
w Samborze (Wyspa). 1-3

0
bora Rajtarowice poczta loco, ma

do sprzedania buhajki pół krwi 
Simenthalery w wieku od 6-iu 

miesięcy do roku. ^

niezawodnego środka.
P A T E N T O W A N E  N I E P A L N E

„P Ł Y T Y  SŁOMIANE"
z fa b ry k i  „H Y G rIE N A “ 

do budowy ścian działowych, (głosu nieprzepuszcza- 
jących) domków, willi, baraków, wież naftowych, 
baszt wiszących, erkierów, wykładania ścian dre­

wnianych i budowy pokoi na strychach. 
Tysiące metrów kwadratowych spotrzebywano 

już do budowy we Lwowie i na prowincyi. 
Zamówienia przyjmuje :

Spółka handlowa w Samborze
Blich 1. 1 Wyspa.

I O O I I O O I 1 4 0 0 1 IO O I

ROZKŁAD JAZDY
ważny od 1. maja 1906.

Przyjeżdżają
z Drohobycza: 6'58 rano 
il'2'ż przedpołudniem 
6 45 wieczór
2-07 w nocy.
* Chyrowa: 5 45 rano 
ll'15 przedpołudniem 
6-88 wieczór 9.20 wieczór
3-07 rano.
z« Lwowa: 1107 przedpoł. 
6-28 wieczór 
1-00 w nocy 
ze Sianek: 8 00 rano 
0'57 przedpołudniem 
6.18 wieczór 

Sudek; 6 45 rano.

(sile)

(2A§)

Odjeżdżają
doDrohobycza: 1130 przedp 
6 53 wieczór 
9 35 wieczór
3 1 1  rano
do Chyrowa: 7'08 lano 
II 37 przedpołudniem 
4 18 po południu 
6'59 wieczór 
!-10 w nocy 
do Lw ow a: 6‘00 rar.o 
ll'40 przedpołudniem 
7’05 wieczór 
do Sianek: 8-01 rano 
II 55 w południe 
7‘ 10 wieczór

Krajowe zastępstwo sprzedaży 
SULI dla BYDŁA w Samborze
powierzyło z dniem l-go sierpnia 1905. roku 

detajliczną sprzedaż tej soli

p. Janow i Skow rońskiem u,
w Samborze, (rynek 1. 11.) 

który obowiązany jest ten artykuł utrzymy­
wać zawsze na składzie w odpowiednej ilości. 
50 kilgr. worek SO LI dla B Y D ŁA  razem 
z workiem kosztuje 4 korony 90 hal., bez 
worka 4 korony 50 hal., jednakże za worek 
należy uiścić kaucyę w kwocie 40 hal. — 
W mniejszych ilościach sprzedawaną będzie 
SÓL bez opakowania w cenie po 9 halerzy 

za jeden kilogram,
Każdy gospodarz chcąc mieć zdrowy, 

silny i ładny, żywy inwentarz, bez podawania 
mu od czasu do czasu a szczególniej w mie­
siącach jesiennych i zimowych soli — do 
rezultatu tego nigdy nie dojdzie.

Zarząd sprzedaży nawozów m tucznych w S a m t o
stow. zar. z ogr. por. utrzymuje na składzie w realność 
pod l. 1. na Blichu (W yspa) w Samb irze wszelkie gatunki

nawozów sztucznych
jak mączki kostne, superfosfaty z czystych Kości i mi­
neralne tudzież mączkę żużlową Thomasa w  c e n ie  
n a b y c i a  — i pośredniczy w zbiorowych, całowagono-
wych zamówieniach tych nawozów, celem zaoszczędzenia 
P . T. Rolnikom kosztów przewozu. — Nawozy sztuczne 
sprowadza Spółka handlowa przez Związek handlowy 

Kółek rolniczych w Krakowie.

K U P U J C I E I  
KAWĘ “ ą Wolnego.
K A W A  ZD R O W O TN A  wyrabianą jest z fig, żyt* 

jarego i żołędzi a Ż Y T N IA  z żyta jarego. 
Badane są przez U N IW E R SY T E T  M EDYCZNY 
W E L W O W IE  . polecone dla dzieci, słabowitych 
w cierpieniach nerwowych i słabościach kobiecych 

Wobec tego, że kawa zwyczajna zawiera w sobi* 
truciznę „Kofeiny41, a zatem jest dla zdrowia wiele* 
szkodliwą i wobec tego, że tak u nas zakorzenion* 
kawa „Kneipowska" sprowadzana jest od naszych 
największych wrogów Prusaków a cykorya Frank* 
również z zagranicy, —

— powinien każdy prawdziwie dom Polski tamte 
wszystkie porzucić i zaprowadzić u siebie kawę swoj­
ską. „ K A W Ę  Z D R O W O T N A "  i „K  A W  % 
Ż Y TN IĄ * W O LN EG O .

Tę „ZDROW OTNĄ * jako doskonalszą polecam 
tak dla dzieci, jakotei starszych, a „Ż Y T N IĄ 44 prze* 
dewszystkiem dla dzieci. Zaś obydwie gorąco polecić 
mogę przy obstrukcji i w dolegliwościach żołądka.

Do nabycia we wszystkich handlach korzennych 
i drogueryach. 108

A. WOLNY, STANISŁAW ÓW .

B A C Z N O Ś Ć ! ! !
Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić Szan. P . 1  

Publiczność, iż i  dniem I. grudnia 1906. atwerzyłafl 
w Samborze, ul. Kościuszki, Hotel Imperial

koncesyonowane

przedsiębiorstwo spedycyjni
i przewozu mebli

i zapewniam, że przeprowadzenie uskuteczniam bee naj­
mniejszego uszkodzenia, gdyż posiadam stosowne do te­
go wozy i usługę.

Ceny najprzystępniejsze.
Polecając się Szan. P . T. Publiczności upraszam 

najuprzejmiej o łaskawe poparcie mego przedsiębiorstwa 
a staraniem mojem będzie pod każdym względem za­
dowolić Szan. P . T. Publiczność, aby zasłużyć sobi* 
na J e j  zupełne uznanie, kreśląc się

z głębokim szacunkiem 
2-13 G, Schubert.

Powiększony handel galanteryjny

Alfreda Skowrońskiego
POLECA

wielki wybór nowości galanteryjnych i norymberskich, 
obuwia z najlepszych fabryk, 

bielizny męskiej, krawatek, kołnierzyków i manszatów, 
skład perfum i mydeł wyrobu krajowego i zagranici 

Czapki studenckie i odznaki 
 po cenach u m i a r k o w a n y  o h. *4

Jan Skowroński
w Samborze, rynek 1. 11. 

poleca swój bogato zaopatrzony skład :
towarów korzennych, w i n, delikatesów
Wielki wybór rozolisów, wódek krajowych i za ­
granicznych, rumów bremskich, Cuba i Jam aika 

koniaków francuskich i węgierskich.
W IN A  austryackie, węgierskie, hiszpańskie, 

reńskie, francuskie, dalmatyńskie, tyrol­
skie, i szampańskie.

M IO D Y  kuracyjne, ziołowe, korzenne i ka­
sztelańskie.

Główny skład HERBAT i KAW.
Wszelkie przybory szkolne i kancalaryjne,
MĄKA, KRUPY, KRUPKI i KASZE.
Wielki wybór P IE R N IK Ó W  z fabryki St.

Gurgula w Jarosławiu.
M AGG I, kompoty, O G Ó R K I i korniszony. 
POKOST, terpentyna, O L IW A  do maszyn, 

francuska MASA do zapuszczania podłóg 
i najnowszy L A K IE R  do podłóg bezwon- 
ny, który w przeciągu 5 minut wysycha. 

M YDŁO, KRO CHM A L ryżowy, pszenny, 
Bażanta i Hoffmanna.

F A R B K A  proszkowa i w kostkach, 95

Pokoje do śniadań.

co
CO

X
H

Mydło liliowo-mleczne
„STECKENPFERD“

Bergmanna i Ski w Dreźnie i Teezynie n/E., najskuteczniejsze 
ze ws*y9tkioh leczniczych mydeł, które — jak świadczą o tem 
codziennie otrzymywane pisma pochwalne usuwa piegi i przy­

czynia się- do utrzymania zdrowej, delikatnej i różowej cery 
Do nabycia w cenie po 80. hal. za sztukę we wszystkich 

aptekach, drogueryach, salonach fryzyerskioh i składach perfum 
i mydeł (1—40)

Z drukarni Schwarza i Trojana w Samborze.


